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!! Baczność !! 
Tow. Akce. Polszi Dom Handlowo-.figonturowy 


„POLDOM' w Łodzi, 


zawiadamia Sa. Klijentelę, te w dniu 4 b m. 


otworzył trzeci sklep przy ul. Piotrkowskiej 92. 


Skład bogato zaopatrzony w towary bawełniane, wełniana, półjedwabne i jedwabna. 
Sprzedaż hartowa i detaliczna po cenach najniższych. 


Cena 80 mt. ‘Ea prowizol 90) aletyłośt pocztowa opłaczna rycznt. Rok Il. 


Cena preramerntg. 
Kiesięcznie Ek 1100 
na prowiacji „ 1700 


Zagranicą 
Za odnoszenie doli- 
cza cię miesięcznie 


Eatda nowa podwyżka 
cbowiązuje już przyjęte 
cgłoazenia od dnia zmia- 
ky een bez uprzedniego 
zawiadomienia, 


....2..4400 


„3000 


100 Mk. 


Administracjś otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. 


Redaktor przyjmuja we wtorki i piątki 
od 6 — 7 wieczsróm. 


Sekrotar,at Redakcji otwarty dla py- 
bliczności od 6-—8 wiedz. oodzionmis. 


Pismo poświęcone sprawia robotników i intaligancji pracujące 


CENA OGŁOSZEŃ: 
Przed tekstem mk. 20) -- 
w tekście mk. 350. —rekla- 
my mk. 200.—, nekrologł 
mk. 100—, komunikaty 
mk.120, zwyczajne m, 7) 
za wiersz nomparclowy 
jadnołamowy. 
Ogłoszenia drobne 20 mk- 
za wyraz, dia poszuzują. 
cych pracy oraz zaznblo: 
ne dokumenty mk. 15. 
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TELEFON JM 32, 


Narodowy Robotniczy Komitet Wyborczy. 


Narodowa Partia Robotnicza, 
Polskio Związki Zawodowe, Dziolnica Górna. 


W sobotę, dnia 7 października o godz. 6 wiecz. odbędzie się 


Wiec przedwyborczy 


w sali fabrycznej p. Leonharda przy ul, Rzgowskiej, 


W niedzielę, dnia 8 października o godz. 3 po poł. 


Wiec przeciwykorczy. 
w młynie p. Lewy naprzeciw cmentarza katolickiego przy Ol. Rzgowskiej w Chojpach, 


W związku z powyższym wiecem proszeni są o bezwarunkowe 
przybycie koledzy ze straży, którzy winni zaopatrzyć się w opaski. 


Narodowy Robotniczy Komitet Wyborczy, 


Narodowa Partja Robotaicza — Polskie Związki Zawodowe. 


Wiec przedwyborczy 


przy ul, Zgierskiej Mr. 10l, 
Robotnicy i Robotnca stawcie się licznie! 


Dzielnica Bałuoka, 
W niedzielę, dnia 8 października o godz. 2 po poł, odbądzie się 


Przed wyborami. 


f: 


Paweł i Gaweł w jednym stali domu. 

Paweł na górze, a Gaweł na dole. 

Paweł spokojny, nie wadził nikomu — 
aweł — najdziksze wyprawiał  swawole, 
0 był oń endekiem, pracował ou w 

Ch-Je-Niel 

(Brał dobrą pens'ę, a marki m'at w cenie). 

Widząc, że Pawła wrzaskiem na ósemkę 

Nie weźmie, myślał, że groszem go. .kup! 


/ tecg Paweł na to: „Gdybym na SILDEMKĘ 


łosu nie oddał, dałbym znak, żem głupi!, 


Wiece przedwyborcze NPR. 
w Łodzi. 


Dziś, w sobotę, o godz. 6 wiecz. 


W sali Leonhardta wielki wiec przed- 


Wyborczy. 
„ Jutro, w niedzielę, odbędą się 
Lastępujące wiece: 


1) O godz. © po poł. przy ulicy | ka o godz. 3 po poł. w Rudzid 
kiej łot (Dzielnica Bałucka), ! tjanickiej odbędgke się wiec przod- 


2) O godz, 3 po poł. przy ul. 
Rzgowskiej w Chojnach w młynie 
p. Lewy naprzeciw cmentarza kato- 
lickiego. 

Robotnicy i robotniceł Sławcie 
się liczniel! 


Zebranie Straży Wyborczej 
hak 


W dniu 7 b. m. odbędą się zebra- 
nia Straży Wyborczej NPR. poszczegól- 
nych dzielnic, a mianowicie: w dzielni- 
cach Zielonej i Wodnej, o godz. 5, w 
Kdubie przy ul. Piotrkowskiej 91; Bałaty 
— 0 g. 6, w lokalu przy ul. Prancisz- 
kańskiej 58; Widzew — o g. 7, przy ul. 
Rokicińskiej 91; Górnej—o g. 8, w Klu- 
bie przy ul. Kątneg 2. 


Wico N. P. R. w Rudzie 
Pabjanickiej. 


> W niedzielę dnia 8 październi- 
Pa- 


wyborczy w fabryce wody sodowej 
i limoniady p. Mądrego (ul. Rynkowa). 

Przemawiać będą kol. inż. W. 
Wojewódzki, poseł Tomczak, Błoch 
i innl. 


Alauczyciełżtwo łódzkie 
a wyb sry. 


Dziś, w sobotę, o g. 6 wiecz. nau 
czycielstwo szkół powszechnych, zwo- 
łane przez Związek swój, zbierze się w 
sali Ligi Kobiet przy ul. Przejazd Ne 1, 
aby ustalić swoją taktykę do stronnictw 
politycznych podczas wyborów do Sej- 
mu i Senatu. W obradach weźmie u- 
dział wice-prezes zarzędu głównego Zw. 
i redaktor „Głosu Nauczycielskiego“ p. 
Zygmunt Nowicki z Warszawy, pierw- 
szy kandydat na poała z listy P. S. L. 
„Wyzwolenie“ na okręg Łódź powiat, 
Łask i Sieradz. 

Zebranie zwołane zostało do sali 
Ligi Kobiet w przewidywaniu licznego 
przybycia członków Związku, bo włas- 
ny lokal okazuje sę już zbyt szczup 
ym. 


Dalsze kary za niespołnia- 
nie obowiązków obywatcl- 
skich w komięjach Wybzr= 
czych. 


Za niespełnianie obowiązków oby- 
watelskich, następujący członkowie zo- 
stali skazani na grzywnę w wysokości 
200.000 mk. każdy: Aron Langleber, Po- 
łudniowa 9, bBerysz ryszman, Kljazar 
Braun, Heromin Szenwsld, Franciszek 
Serkowski, Tomasz Dąbrowski, Arkadjusz 
Pres, Benjamin Nesseł, Aron Wolf Gold- 
sztajn. Pozatem: ukarano grzywną Ed- 
warda Brauna na 160.000 mk.i Edwarda 
Słegmana na 100.000. bip 


Biok kołtuństwa we Lwo- 
wie. 

„Gazeta Poranna” donosi, że Z ini- 
cjatywy „Polskiego Centrum“ podczas 
obrad w ciągu dzisiejszej nocy osiąg- 
nięty został kompromis pomiędzy t. z. 
stronnictwami środka. Do bloku zjedno- 
czonych stronnictw wchodzą: „Polskie 
Centrum“ (List. nr. 12) „Centrum Mie- 
szczańskie* (List. nr. 14) „Unja Narodo- 
wo-Państwowa* (List. nr. 10) oraz „Klub 
Społeczno-Narodowy*. : 


Listy Bloku Mniejszości Na- 
rodowych w Łodzi. 


Do.okręgowej komisji wybor- 
czej 13 (Łódź - miasto) wpłynęła li- 
sta kandydatów do Sejmu Bloku 
Mniejszości Narodowych. Na liście 
tej znajdują się następujące nazwi- 
ska: dr. Jerzy Rosenblat, redaktor 
Artur Kronig, Izrael Mendelson, Szu- 


lem Bialer, Adolf Stajgert, adw. 


Wzrastająca niepowstrzymanie 
drożyzna zmusiła znów Połski Zwią- 
zek Zawodowy Robotników i Robot- 
nic Przemysłu Włókieaniczego „Pra- 
ca* do wystawienia nowych żądań 
polepszenia waranków egzystencji. 
Zgłoszone wozoraj na ręce obu 
Związków Przemysłowców żądania 
brzmią jak następuje! 

Podwyńkli płacy © 40 pom; 
2 


Kękepisów nienadających się do draka Redakejg 
e a = nio rwraet. ea | m 


Artykuły bez osnaczemia Monsrzrjum RYVAŁARY 
uą za bezpłatna. 


Ogłoszenia zarulojscowa > 
50 proe. drożej. — Zazra- 
niczne 100 proc. drożnj, 
Ogłoszenia nadsyłane po 
g. 6 wiecz. 60 proc. iros: 


Konto czekowe P. K. 0. 60 143 


~e mg 
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Abram Lewinson, Ludwik Kuk, inż. 
Gerszon: Praszkier, Emil Timm, Salo 
Frejlich i inni, 

Do Sejmu w okręgu kandydują 
August Utta (Łódź), Mojżesz Nel 
man (Łódź), Artur Zerndt (Zgierz), 
dr. Józef Szwarcwasser (Pabjanice), 
Rudolf Drews (Pabjanice) i inni. 

Wspólna lista do Senatu, zgło- 
szona do Okręgowej Komisji Wy- 
borczej Ne 14 zawiera następujące 
nazwiska: Karol Stüldt, dr. Markus 
Braude, dr. Edward von Behrenc, 
Aron Szlojme Kónigsberg, Ludwik 
Wolf, prof. Zygmunt Bromberg — 
Bytkowski, Aleksy Drewing, Adolt 
Fuks i inni. Wszyscy najzacieklejst 
hakatyści i polakożercy. Dobrana 
kompanja niemiecko-żydowska! 


Zydowski blok ludowy. 


Do żydowskiego bloku ludowego 
demokratyćznego (p. Prylucki) należą: 
Żydowskie stronnictwo ludowe, Zydow- 
ska partja demokratyczna na Wileń: 
szczyźnie, Rada centralna związku rze- 
mieślników żyd., oraz organizacja drob- 
nych kupców. 

Blok ten iest żydowskiem przeciw- 

*stawieniem Bloku Mniejszości Narodo- 
wych, do którego z pośród Zydów na- 
leżą sjoniści i ortodoksi. Niemcy idą 
w wyborach ręka w rękę pod sztanda- 
rem Bloku Mniejszości. 


Nieprzyjęocie list żydowskich 


Okręgowa komisja zwróciła z po- 
wrotem z powodu braków formalnych 
listy sjonistów: powszechny związek ro- 
botników Żyd. w Polsce, oraz listę ko- 
munistycznego - związku proletarjatu 
miast i wsi. (bip 


Kandydatury Bloku Pracy 
do Sejmu z z. Grodzieńskiej 


W Grodnie na pierwszem miejsóu 
z listy okręgowej P. Bl. Pr: kandyduje 
kol. poseł Fosterkiewioz, na drugiem 
zaś K. Samborski. 


Listy powiatowo łódzkie 
„Chjeny”. 


Do 14 okręgowej komisji wyborczej 
zgłoszono wczoraj listy kandydatów do 
Sejmu i Senatu Chrześcijańskiego Zw. 
Jedności Narodowej (Chjena). 

Lista do Senatu zawiera 14 na- 
zwisk, a na czele listy figurują: ks. Jan 
Albrecht, Stanisław Lipkowski, Stani- 
slaw Karpiński, Ludomir Pulawski, Ale- 
ksander Jackowski, Adolf Suligowski i 
inni (wszyscy z Warszawy). 

Na liście kandydatów do Sejmu 
znajdują się rajent Kaz. Rokosowski, 
inż. Henryk Lipski, dr. Franciszek Rąb 
i inni. , (bip 


latania podayiti: płac w- przemyśle włókienniczym. 


wniesienia szeregu poprawek do 
cennika podstawowego; wydania i 
skorygowania nowych cenników, 
oraz umowy głównej. 

Termin na przyjęcie żądań po- 
wyższych wyznacsono na dzień 12 
października. ! 

Do żądań PZZ. „Pcaca” przy- 
łąosyły się też Klaaowe Zwięski Za- 
wośowoe. 


„PRACA* —7 października 1982 roku. 


*0 pokój grecko-turecki. 


Sytuacja znów się poważnie wikła. 


Prejit akd. 

PARYZ, 6 (PAT) Pod datą 5 bm. 
ng. 11 wysoki komisarz francuski w 
basta; .tysopolu donosi, że ganerałowie 
koancys.i wręczyli w porannych godzi- 
'0ech | modowi paszy projekt konwencji, 
zredagowany wspólnie, a utrzymany w 
tonie pojednawc'ym. W godzinach po- 
południowych lmed pasza przedstawił 
co do szeregu punktów projektu za- 
rzuty o charasterze dość kategorycz- 
nym, które sprzymierzeni obecnie ba- 
dają. Panuje ogólne pragnienie osiąg- 
nięcia rezulta!ów, przy | tórych możnaby 
interesy Turcji pogodzić z minimum 
niezbędnych gwarancyj. Jest nadzieja, 
że jeszcze w dniu dzisiejszym nastąpi 
gadawalające rozwiązanie sprawy. 


Peyon w kich rządowych Fani. 


BORDEAUX, 6. (AW). Optymizm, 
który wczoraj jeszcze panował we fran- 
censkiem ministerjam spraw zagranicz- 
nych w ocenie sytuacji wschodniej, ustą- 
pił 4 dniem dzisiejszym nastrojowi pe- 
symistycznemu. Zamiast bowiem potwier- 
dzenia wiadomości o ostatecznem poro- 
zumieniu na konferencji w Mudanji, na- 
deszło doniesienie, któro zadaje kłam za- 
powiedzi i relacjom francuskiego dele- 
gata w Mudanji. -Niepomyślne wiado- 
mości nudchodzą równieź ze źródeł an- 
gielskich. 

Poincare przyznał w rozmowie z 
dziennikarzami, że rokowania z Turkami 
nie toczą się gładko, choć ich nie przer- 
wano. Poincare dodał jeszcze, że wia- 
domość ta stanowi dla rządu francuskie- 
go niemiłą niespodziankę i zaznaczył, iż 
może się zdarzyć krótkotrwała przerwa 
w rokowaniach. W Mudanji skonstato- 
wano na początku konferencji zgodę we 
BAEk idh kierunkach, Fakt, że nie 
doszło do porozumienia co do praktyoz- 
nego przeprowadzenia zasad, świadczy o 
tem, iż nie wszyscy uczestnicy konfe- 
rencji w równej'mierze mają na myśli 
zawarcie pokoju. Poincare dał dzienni- 
karzom do zrozumienia, że między gen. 
Harriogtonem a gabinetem londyńskim 
istnieją poważne różnice zdań, co wpły- 
wa na przewlekanie rokowań. Generało- 
wie koalłicyjni, którzy brali udział w 
konferencji w Mudanji, przybyłi do Kon- 
stantynopoła i oczekują instrukcji od 
swych rządów. 


Obrady w Mudanji. 


PARYŻ, 6, Wiadomości nadeszłe z 
Mudanji przez Londyn nie oświetlają juź 
tak pomyślnie widoków konferencji jak 
dotychczas. Wiadęmo tylko tyle, że gen. 
Harrington przedłożył gen. lsmit Baszy 
rotokół, na który się poprzednio genera- 
AG Państw Sprzymierzonych zgodzili. 
Co do treści tego dokumentu krążą _naj- 
rozmaitsze pogłoski. 

W kołach dobrze poinformowanych 
zaprzeczają wiadomości, jakoby Anglja 
zgodziła sią na cofnięcie wojsk z linji 
Czanaku w zamian za wycofanie wojsk 
tureckich ze strefy neutralnej. Rząd Añ- 
gielski jest zdecydowany zatrzymać swo- 
je wojska nad Dardanelami, których nie 
wycofał w znacznie cięższem położeniu, 
uważając tę sprawę nie tylko, za rzecz 
prestige'n angielskiego, lecz wychodząc 
z założenie, że tylko takie stanowisko 
wymoże na Turkach zachowanie szacun- 
ku dla Anglji. 

W ostatniej swojej depeszy oświad- 
czył gen. Harrington, że po wczoraj- 
szym przebiegu konferencji pozostaje 
jeszcze wiele spraw do rozwiązania. 

W informacjach udzielonych wczo- 
raj wieczorem przez sekretarza Lloyd 
Geerge'a przedstawicielom prasy powie- 
dziane jest między, innymi: 

Wczoraj znaleźli się generałowie 
Mocarstw Sprzymierzonych wobec róż- 
nych trudności. Przerwali tedy obrady, 
które mają być w obecności Greków 
dalej prowadzone. Obrady zostały odro- 
czone do dn. dzisiejszego. Rząd Anziel- 
ski nię wie jaki obrót wzięły obrady i 
do chwili obecnej niema żadnych wska- 
zówek, na podstawie których możnaby 
sądzić, że konferencja ma widoki zada- 
w alającego zakonczenia. 


Obrady przerwano. 


PARYZ, G(PAT) Konterencja w 
Madanji sostała wczoraj przerwana. 
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Gen. Harriagton powrócił do Kòn- 
stantyropola. O powodach przerwa- 
nia rokowań niema dotychczas ofi- 
ojalnych wiadomości. Według donie- 
sień „New York Herald'a*, przer- 
wanie nastąpiło na skutek odrzuce- 
nia przez delegatów greckich wa- 
runków wycofania sił greckich 'z 
Tracji przed „definitywnem zawar- 
ciem pokoju, 


dylużcja: badzo- powzźna. 

LONDYN, 6. (PAT). Reuter. Rada 
gabinetowa prowadziła dziś w dalszym 
ciągu dyskusję w kwestji wschodniej. 
Osobistości zbliżone do kół urzędowych 
oświadczają, że sytuacja jest bardzo po- 
ważna. Lord Qourzon wyjeżdża o godz. 
2 po poł. do Paryża na konferencję z 
Poincarem. 

PARYZ, 6. (AW). „Petit Parisien* 
donosi z Londynu, że angielski minister 
wojny otrzymał od gep. Harringtona 
spruwozdanie, które przedstawia położe- 


nie na wschodzie jako bardzo zawikłane., 


Sprawozdanie owo. donosi, że umowa mi- 
litarna, mająca być zawartą na konfe- 
rencji w Mudanji, nie przyszła wcale do 
skutku. Angielski minister wojny za- 
wiadomił o tem natychmiast Lloyd Geor- 
ge'u, który zwołał pośpiesznie rudą ga- 
binetową. Narady trwały całą noc. W 
angielskich kołach politycznych w spra- 
wie wydarzeń w Mudanji panuje uspo- 
sobienie pesymistyczne, 


Je.zize sytuacja poważna] 


LONDYN, 6. (PAT). Reuter. W ko- 
łach urzędowych sądzą, że mimo zniek- 
sztułconej i niekonkretnej formy, w ja- 
kiej nadszedł telegram gen. Harringtona 
można zorjentować się, że telegram 
przedstawia sytuację juko poważną i po- 
wikłaną. Umowa wojskowa, która miała 
być zawarla w Mudanji, nie doszła do 
skutku. Turcy wyrazili życzenie, ażeby 
do programu obrad włączono punkty na- 
tury politycznej, Sprawa zarządzeń woj- 
skowych w strelie neutralnej, oraz spra- 
wa opróżnienia Czanaku nie była praw- 
dopodobnie omawianą. Zdaje się, że ro- 
kowania nie zostały zerwane," ponieważ 
gen. Harrington wyraził zamiar powrotu 
do Mudanji. Rada ministrów zbierze się 
ponownie, skoro tylko nadejdzie pełny 
tekst telegramu. 


Anglicy zamkcęli przejazd przez Dardanelę. 


WIEDEN, 6-go (AW) „Neue Freie 
Presse" donosi z dobrze poinformowa- 
nego zródła, że Anglicy zamknęli na 48 
godzin przejazd przez Dardanele. Zarzą- 
dzenie to nie spotkało się z żadnym 
protestem ze strony Francji i Włoch. 


Rosja popiera Turcję. 

LONDYN, 6 (PAT) „Daily Te- 
legraph* donosi z Konstantynopola: 
Przedstawiciel Rosji przy rządzie 
Angory zawiadomił kemalistów, że 
Rosja jest-gotowa poprzeć ich, tak 
pod względem wojskowym, jak i na 
drodze dyplomatycznej. Między in- 
nymi przedstawiciel Rosji uczynił 
kemalistom propozycję przewiezienia 
armji tureckiej do Tracji. 


Grecy będa Dooi Tracji, 


LONDYN, 6 (AW) Specjalny spra- 
wozdawca gażety „Pall Mall and Globe“ 
donosi z Aten, że greckie wojska są 
zdecydowane energicznie bronić Tracji. 
Koła miarodajne sądzą, że Grecja może 
w Tracji wystawić około 150 tys. wojska, 


St. Zieda usposobizne są pokojowo. 


LONDYN, 6 (PAT) Jak komunikuje 
biuro Reutera, ambasador Stanów Zjed- 
noczonych w Londynie dementuje for- 
malnie wiadomość, jaka się ukazała w 
prasie, jakoby oświadczył on, że w razie 


wojny 'angięlsko-tureckiej St. Zjedno- 
czone staną u boku Anglii. 
Dikosfcy 2- Tracji. 

SOFJA 6- (PAT). Bułg. Ag. Tel. 


"Według sprawozdań straży gra nicznej, 
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do Bułzarji codziennie napływają nowi 
uchodźcy z Tracji. Wszyscy przekra- 
czający granicą Bułgarji znajdują sią w 
stanie najzupełniejszego niedostatku. 
U bodźcy opowiadają, że z trudem zdo- 
łali ujść przod pościgiem band greckich. 
Sprawozdania zaźnaczają, że”w niektó- 
rych punktach granicznych wiele wsi 
stoi w płomieniach. 


à asm rar 


Polityka polska 


Pizyjad latielnika Pastwa da Lacka. 


(Od własnego korespondenta) 


WARSZAWA 6. W poniedziałek 
dn. 9 peździernika, przybywa do Łucka 
Naczelnik Państwa. 

Wizyta ta związana jest z uroczy- 
"stością poświęcenia sztandaru 24 pułku 
piechoty. 


Drbwały Śląskiej Rady Wojewódzkiej, 


KATOWICE, 6 (PAT) Na posiedze- 
niu tymczasowej rady wojewódzkiej o- 
bradowano nad sprawą ' ochrony loka- 
torów i lichwy mieszkaniowe'. Przyjęto 
proekt rozporządzenia, przewidujący 
podwyższenie czynszu mieszkaniowego 


z d. 10 bm. o 500 proc. w stosunku do. 


czynszów z d. 1 lipca 1914 r. 

Przy lokalach handlowo-przemy- 
słowych podniesienie to wynosić będzie 
1000 proc. 

Następnie przyjęto wniosek p. kon: 
sula Kowalczyka w sprawie wprowadze* 
nia na górnośląskiej części województwa 
śląskiego waluty polskiej | pragmatyki 
urzędniczej, oraz przyjęto uchwałę, zga- 
dzającą się na udzielenie kredytu do 
wysokości 100 miljonów mk. niemieckich 
dia województwa śląskiego na ukończe" 
nie rozpoczętych budowli. 

Przyjęto również wniosek w spra- 
wie udzielenia urzędnikom województwa 
śląskiego jednomiesięcznej pensji jako 
zoliczki na zakupno artysułów Żywnoś- 
ciowych I opalu na zimę. 

Wniosek ks. dr. Kubiny w sprawie 
udzielenia kredytu dla słuchaczy teo. 
łogii przyjąto w zasadzie z tem, że ko- 
misja skarbowc -budłetowa upoważniona 
zostaje do tego, aby wstawić pewna 
surny w budżecie na cala kulluralne i 
humanitarne. Wreszcie na wniosek ks. 
dr. Kubiny, uchwalono przyznać ducho- 
wieństwu górnośląskiemu taką samą za- 
pomogę, jaką komisja Rządząca w Cie- 
szynie przyznała dla duchowieństwa 
cieszyńskiej części województwa 


Bakala w Gdańsku. 


GDANSK 6. (PAT). Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Senat gdański uchwa- 
lił w drugiem czytaniu projekt ustawy 
w sprawie dopuszczenia języka polskie- 
go w sądownictwie gdańskiem. W gło- 
sowaniu odrzucono wszystkie poprawki, 
zaproponowane -przez Koło polskie. Po- 
słowie polscy zaatakowali gwałtownie 
Sejm gdański, zarzucając mu naruszenie 
układu z Polską. Po odrzuceniu po- 
prawek posłowie polscy gremjalnie opus 
ścili salę posiedzeń, 
maeŃpnaci | 


. 


Nowe- miljonowe oszustwo 


w Warszawie. 


WARSZAWA s. Wczoraj w go- 
dzinach południowych, wśród licznych 
interesaotów w Polskiej Krajowej Kasie 
Pożyczkowej uwijał się jakiś- młody, e- 
leganoki przodownik policji z liczbą 5 
na kołnierzu. Nikt na niego nie zwra- 
cał specjalnej uwagi, sądząc, że poli- 
cjant ten znajduje (się tam służbowo. 
Wśród licznych interesantów był też w 
kasie pożyczkowej Icek Majer Alter 
tNowolipki 28), do którego, gdy ten jut 
załatwił wszystkie formalności í miał 
podjąć w kasie 5 miljonów mk, %bliżył 
się przodownik X 5 i poprosił do ko- 
misarjatu, oświadczając mu, że jest a- 
rosztowany. 

Alter wyszedł z przodowsnikiem na 
ulicę i został poprowadzony do X ko- 
misarjatu na ul. Szpitalną. 

Po dojściu do domu, w którym 
znajduje sią X komisarjat, przodownik 
wszedł do korytarza i polecił areszto- 
wanemu nie ruszać się z miejsca i cze: 
kąć na jego przybycie, sam tymozasem 
poszedł na piętro, rzekomo do komisar- 
jatu. Właściwie jednak udał się ił pię- 
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tto, gdzie jest urząd do walki z lichwa 
i spekulacją, przez który można przejść 
na k rytarz wychodzący do bramy 

2 przy ul. Przeskok. 


Priez lokal wspomnianego urzędu 


wyszedł na ulicę. 1 
Alter czekał blisko godzinę, nið 
mogąc się doczekać powrotu przodowi 
nika, znpytał posterunkowego, stojącego 
przed wejściem do sieni komisarjatu, 
kiedy nareszci3 przodownik wyjdzie. PO 
perga czasie policjant udał się d0 
cmisarjatu, gdzie przekonał się, Ż8 


przodownika Nè 6 tam wcale nie widi 


dziano. 3 
Rzekomy aresztant wszczął alarm 


i pobiegł czemprędzej do PKKP, gdzie J 


przekonał sią ku swemu przerażeniu, 46 
jego 5 miljonów już zostało podjętć 
przez tego, który miał w ręku numerśk 
a który odgrywał rolą urzędnika Kasy 

Policja wszcząła energiczne doch0* 
dzenie, celem ujęcia fałszywego przodo 
wnika policji. 


Po rozwiązaniu kwentji amtrjacki |. 


GENEWA, 6 (AW) W uzupełaiedi 


niu wiadomości z końcowego posiedzó 


nia Rady Ligi Narodów, na którem roza 
strzygnięto problem austrjacki, dowisej 


dujemy się, że przed posiedzeniem rozi 
dzielono trzy protoknły zastępcom pos 
szczególnych państw gwarancyjnych 
przedstaw icielowi 
Kanolerz -~ austrjacki dr. Sejpel wyrnżi 
podziękowanie Radzie Ligi, zaznaczająć 
że Austrja dołoży wszelkich starań, adj 
Jej współpraca w wielkiem dzićle refon 
my była owocna. Zamykając posiedze 
nie prezydent de Gama wyraził zadowo* 
lenie z powodu szczęśliwego rozwiążś* 
niarkwestjiaustrjackiej, 


PERM TIAL I 


Kronika polityczna, 


Odezwa Kemala baszy. 


Po zajęciu Smyrny Kemal bagzá 
wydał odezwą następującej treści: 

„Wielki narodzie turecki! Rozp” 
częta przez nas w dn. 26 sierpnia ofen 
Bywa trwała przez 6 dvi i zaznaczonb 
zGstała szeregiem w.elkich bitew. GŁÓW? 
ne siły przediwnlka są zmiażdźone, Cat 
armja od najwyższych dowódców 4% 
szeregowców gotowa jest umrzeć wyk0” 
nywując zadanie, kfóre nałożył na nić 
naród: Wychodzą ma jaw rezultaty 
walki, która trwa od 3 i pól lat, Do” 
wodzi to, że każda sprawa opierając? 
się nawoli i opinji narodu przynosi d0* 
bro i szczęście. Przyszłość naszego 08% 
rodu, zwycięstwo” naszej armji są Z% 
bezpieczonel 


Kamieniew ma zająć. stano 
wisko Lenina. 


Mimo cstalnich zapowiedzi „prasy (0% 
syjskiei, że stin zdrowia Lenina już ot% 
le się poprawił, że będzie mógł on p% 
wrócić znowu do swych dawniejszych 4% 
jęć— donosi prasa angielska o Ściśle pom! 


nem zebraniu członków centralnego KOM 


mitetu wykonawczego w Moskwie, pods 
czas którego zapadła decyzja, że Lenif 
nie należy już dopuszczać do urzędowź 
nia i że zastępować go będzie w prz) 
szłości Kamieniew, Alias-Rosenfeld, Leni 
nie myśli zdaje się o zupełnem wycofasi 
się, gdyż wystosował do kongresu syndi 
kalistów rosyjskich dłuższe pismo, w 
rem użala się, iż komitet centralny SE 
wszelkimi sposobnmi wyzbyć się go, % 
co on „dla dobra narodu rosyjskiego 
przenigdy nie zgodzi się. Lenin oma*" 
w odezwie swej ciężką i krytyczną syt" 
cję przemysłu rosyjskiego i przestrzef 
przed optymistyczną nadzieją, że zagian 
ca przyjdzie Rosji z pomocą. Najlepszy 
sposobem podźwignięcia się—to pracs gd 
powiada Lenin — i poleganie li tylko 
slach własnych. 2 
sa 


Z giełdy warszawskiej.. 


Notowano: Dolary 9375, 9426, 0115 
Franki franc. 17,6 
Marki niem. 4.60 421139 

Franki belg. 468 480 

Franki szwajcarskie 41900 

Fun. sterlingi 41600 12.19 

Korony 13, 326 


Korony czeskie 
„a bik" 
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Na naszym firmamencie wy- 
Dirozym wśród gwiazd i gwiazdek 
Ióżnej wielkości, ogoniastych ko- 
"Met i innych świecących konstela- 
Y) politycznych — lśni 
Wędrownego meteoru przenalowane 
„centrum polskie“ — t zw. 
Narodowe Zjednoczenie Ludowe p. 
Skulskiego. 

Stronnictwo to, powstałe przed 
Paru laty w charakterze drabinki, 
PO której jego zalożyciel piął się 
00 władzy i karjery . finansowo- 
Ministerjalnej, posiadało w pierw- 
szych okresach swego istnienia 
miejaką samodzielność taktyczną i 
Programową, pewną barwę swoistą, 
choć bardzo zamazaną, a tem wła- 
śnie różniącą się od krzykliwych, 
„larmarcznych, jaskrawych kolorów 
"arlekinady ortodoksyjno-endeckiej. 
ndecja, patrząca niełaskawem o- 
kiem na wyrastającego obok niej 
skKonkuronta, którego hasła bardzo 
Podobne do endeckich, łatwiej prze- 


= wywołała w roku 192t rozłam 
Wśród grupy p. -Skulskiego, wyo- 
"Uębniając z niej nowotwór p. n. 
Narodowo- Chrześcijańskie. Stron- 
üctwo Pracy“, pod wodzą pana 
Dubanowicza i ormiańskiego arcy- 
„diskupa Theodorowicza. 


~ Tracąc oparcie na prawicy 
„sejmowej, p. Skulski wziął w paeht 
lntoresy bogatego "włośwcinństwa 


zezować zaczął ku tym żywiołom 

Sejmie, wśród których zamierzył 
obie rywalizować z p. Witesem. 
„Oczywiście, zgodnie z swemi zało- 

eniami programowemi (jeśli w tym 
Wypadku o nich mówić można) I 
tala linją polityczną, stronnictwo p. 
 dkulskiego ani na chwilę nie prze- 
tawa bronić interesów reakcji spo- 
 lecznej wogóle, a wiejskiego pas- 

iarstwa w szczególności, głosując 
wsze z prawicą, ilekroć chodziło 
U skrzywdzenie warstw pracują- 
Sych na korzyść wszelkiego rodzaju 

8pitalistów i posiadaczy. Do ud- 
walenia t. zw. *wolnego handlu, 
MS wspomnimy tu tylko o tej je- 
ne uchwale, przyczyniły się m.in. 
ardzo wydatnie właśnie głosy 
Sulszczyków. 

W sprawach mniejszej wagi 
eregi pana Skulskiego uprawiały 
Male lawirowanie i balansowanie, 
Ale — ponieważ natura ciągnie 
Wilka do lasu — więc ten kontre- 
„Ans polityczny skończył się osta- 
nie zrzuceniem maski w lipcu 
> b. podczas ciężkich dla państwa 
a przesileniowych, kiedy to pan 
` kulski powrócił na łono endeckiej 
dcierzy, popierając jej votum nie- 
ot Ności dla Naczelnika Państwa i 
_ Tsując prowokacyjną kandydaturę 
 Słszefciarza — Korfantego. 

5 Zdawało się już, że i podczas 
„dJborów skulszczycy popłyną pod 
_,-Dólną banderą endeckich piratów, 
m Powstanie jakaś jedna wielka 
. jena", którą ujeżdżać będzie ks. 

utosławski. Ale zwyciężyły 
į bicje poselskie leaderów N. Z. L. 
bpa elkim hukiem, 
rz ĉzucznio pożeglował p. Skulski 
! R wyborcze oceany, wywiesza- 
PARE tlagę „Polskiego Cen- 


POLEGA; 
ma pem us j nntówui 
ika rary I za gotówkę 


Konfekcję damską, męską i dziecinną, bieliznę, manufak- 
turę, obuwie i wszelką galanterją w wielkim wyborze. 
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blaskiem | 


Sceż w swej formie były strawne, 


trzaskiem a, 


Wszelsłe obstalunki wykonywuiemy wo 
przeelągu 4-ch dni. 
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To ugrupowanie , wyborcze od- 
znacza się od innych tem, że... nie 
posiada żadnego programu. Nie 
sądźcię, że to jest złośliwy wymysł 
przeciwników politycznych! Prze- 
ciwnie: właśnie brak programu 
jest... programem urzędowym „cen- 
trum“ i głoszoną przez jego nieli- 
cznych adherentów najwyższą ja- 
koby mądrością polityczną. „Pol- 
skie Centrum* ma tylko pewne 
„tdeały* polityczne. Mianowicie — 
godzić prawicę z lewicą,  wyrów- 
nywać róźnice, z skłóconej orkie- 
stry partyj sejmowych wydobywać 
niebiańskie harmonje, a wszystkie 
— polityczne i społeczne przeci- 
wieństwa w Polsce zalepiać cu- 
downym, uniwersalnym  plastrem 
„centrowego* pokoju, wynalęzionym 
przez biegłego w tarmakologji pana 
Skulskiego. 

Z tasiemcowatych reklam „cen- 
trowych*, wypisywanych niemal 
codziennie na szpaltach „Kurjera 
Łódzkiego* przez heroldów p. Skul- 
skiego, — niepodobna wyłuskać ani 


jednego ziarna jakiejś zdrowej, 
twórczej idei, jakiegoś * realnego, 
pozytywnego programu. Spekulując 


na domniemaną apatję wyborczą, 
na „dostrzegane tu i owdzie zobo- 
jętnienie mas do życia politycznego, 


p. Skulski pragnąlby: ukolysać mo- | 


ustonną przyśpiewkąę „0-zgodzie i 


spokojurzesze wyborców i uwikłać 


je w sieć  „centrowych* komuna- 
łów. Jakie są rezultaty tej mgła- 
'wicowości i nijakości politycznej — 
widzimy. Na kresach — t zw. 
Polski Związek Kresowy  odszcze- 
pił się coprędzej od „centrum“, z 
którem był poszedł nieopatrznie na 
kompromis wyborczy. U nas w 
Łodzi, deklarując się] politycznie, 
opuściły pana Skulskiego: Związek 
Majstrów, Narodowa Organizacja 
Kobiet i t. d. Jedynym sprzymie- 
rzeńcem wypełzłego sztandaru- z 
„genjalnym* napisem: „jakoś to 
będzie!* -— pozostała mieszczańsko- 
wódczana grupka p. Rosseta, która 
p. Skulskiemu z pewnością wawrzy- 
nów nie przysporzy. To wszystko 
każe wróżyć, że jeneralna klapa 
wyborcza skulszczyków w większoś- 
ci okręgów jest rzeczą nie do uni- 
knięcia. 

-Rychło zgaśnie etemeryczne 
światło „centrowego* meteoru, Chy- 
tre mydłkowanie i wysiadywanie 
dwóch stołków naraz nikomu je- 
szcze pożytku nie przyniosło. Każ- 
de z idących w bój wyborczy u- 
grupowań niesie swój program ja- 
sny i zdecydowany. -Taki program, 
zawierający kontury ustroju i zarys 
ideologji, o jakie każde poważne 
stronnictwo polityczne walczy, jest 
nieodzownym elementem istnienia 
wszelkiej grupy rozsądnych ludzi, 
związanych wspólnemi celami i 
wspólną do ich realizacji zmierza- 
jącą taktyką. „Centrowa* zaś bla- 
ga przedwyborcza jest tylko nai- 
wnem usiłowaniem sypania piasku 
w oczy społeczeństwa, jest sztu- 
cznym laboratoryjnym dymem, który 
— chociaż może tego i owego na- 
razie oślepić — w rzeczywistości 
nikogo ani ziębi, ani grzeje. 

I dlatego Łódź, -gdzie decydu- 


dziernika 1922 r 


jący głos przy wyborach mieć będą 
uświadomione, karne rzesze robot- 
nicze, jest dła'„centrowych* olejo- 
ustych kaznodziejów bezpowrotnie 
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„Wybory! 
rzecz idziel* 

Zmobilizowała reakcja społeczna w 
Polsce wszystkie swe siły i rodki, aby 
pod tem hasłem walki „o nowy ład“ 
pójść zwycięsko ku urnie wyborczej. 
Miljardy na prasę, na agitację, na afisze, 
na agitatorów, na płatne bojówki, ną 
wiece, — jak z cudownego rogu obfito- 
ści płyną a płyną. y 

Paskarze, obszarnicy, posiadacze 
wszystkich wyznań —- ławą ku wybo- 
rom. „Ale ich mało! Trzeba w rydwan 
zaborczej egoistycznej polityki klas po- 
siadających wprządz chocby część pew- 
ną tej masy, od której głczy.zalcżą, 
— ] idzie w te masy obłudy -pełne hi- 
sło; „Bóg i Ojczyzna!*— „Jedność chrze- 
ścijańska i narodowa*, „Zdrowie Spolecz- 
ne* i odrodzenie gospodarczel* i t. d. 

Pod tym sztandarem zgrupowane 
kołtuństwo polskie, ciemnota, analfabe- 
tyzm, cały ten element, z krórym ze wstydu 
przed kulturalnym zachodem kryć się 
musimy — idzie ku wyborom. Naduży- 
wa ordynarnie religji dla interesu. Tego 
nawet w Ameryce niema! Nadużywa 
najświętszych haseł patrjotyzmu polskie- 
go dla zapewnienia zwycięstwa wybor- 
czego wyzyskowi społecznemu. 

Qddana, ciałem i duszą sprzedana 
złotemu cielcowi - reakcja społeczna w 
Polsce idzie po Wasze głosy, Polacy! 
Nie na żarty, niby szakal lub Chjena 
zabrać się chce na trupie wolności spo- 
łecznej do żywego ciała Polski, by je 
roższarpać na szczątki. Ci dzisiejsi z 
„Chjeny* wyborczej, z centrum, z kol- 
tuńskiego klubu Mieszczańskiego — «i, 
kiórzy Szykują się z takim impetem do 
wyborów, aby  odniósłszy zwycięstwo 
pójść*na hurra na reduty demokracji, 
zniszczyć ńajelementarniejsze zdobycze 
ruchu robotniczego F ludowego. 

Dzisiejsza  „Chjena* —obszarniczo- 
paskarska w razje zwycięstwa - zepehnie 
cały stan ludzi pracy w Polsce do rzę- 
du- niewolników, cofnie cały postęp 
gospodarczy krajn:o 100 lat wstecz, Zza- 
prowadzi 16 godzinny dzień roboczy! 

Trzy i pół lat temu—zjednoczona, 
równie jak dzisiaj, reakcja szła do wy- 
borów ówczesnych pod maską demokra- 
cji, pewnych reform i tem podobnego 
fałszu. Na listach kandydackich do 
Sejmu stawiano przecież dla otumanie- 
nia i oszukania mas, kandydatury chło- 
pów, choćby analfabetów, ażeby przy- 
ciągnąć wyborców, a stworzywszy w Sej- 
mie kluby reakcyjne z olbmzymią więk- 
szością tych analfabetów, poddaji je pod 
komendę Lutosławskich, Grabskich, Gha- 
bińskich, Załusków, Kaczyńskich, Skul“ 
skich nt tutti quanti, Największą ilość 
analfabetów posiadiy w Sejmie kluby re- 
akcyjne: Zw. Lud. Nar. i Skulszczycy. 

Dziś odrzucono preca maskę! Z 


O nowy ład w Polsce 
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i beznadziejnie straconą pozycją. 
W Łodzi p. Skulski swych nadwą- 
tlonych wpływów napewno nie ue 
mocni! B. D. 
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podniesioną już przyłbicą idzie reakcja 
społeczna do wyborów. Pod -hasłem ju- 
snem: „Precz z prawami pracy i praw- 
dy. Precz ze zdobyczami walki robe'!- 
niczej! Precz z reformami społeczne i! 
Niech żyje 16 godzinny dzień, pracy! 
Niech żyją łamistrajki — na pohybel ru- 
chowi zawodowemu! Niech żyją faszyś- 
ci — pogromszczyki robotników! Niech 
żyje kapitał i wyzysk! Niech żyje ng- 
dza proletarjatu, na której wybudujemy 
„dobrobyt Ojczyzny*. 

Nie krępuje się reakcja: na listach 
swych nie wystawia już obałamuconych 
analfabetów, ale — idących w rydwanie 
zasad wyzysku i posiadania „nczonych*. 
obszarników, kupców i paskarzy. Pod 
znakiem, Chrześcijańskiego () Związy : 
Jedności (!) Narodowej (5) — idzie ta 
czarna masa wrogów wolności, postęp::, 
sprawiedliwości społecznej do urny. 

Sił potężnych trzeba—aby klasa pri- 
cująca w Polsce, ba, cały zdrowo my- 
ślicy, mądry ogół społeczeństwa — oparł 
się tej lawinie czarnego wstecznictwa. 
Sił wielkiego natężenia trzeba, aby tel 
zorganizowanej, zjednoczonej i skonsoł:- 
dowanej grupie posiadaczy—wyzyskiw.i- 
czów przeciwstawić zdrową myśl pai- 
stv*owo-twórczą, wolną myśl niepodle-- 
łej Republiki Pracy! 

Cała demokratyczna, pracująca Pol- 
ska staje przed historycznej doniosłoś i 
egzaminem życiowym i państwowym: i 
czy oprze się 1dąęcej przez naszą Ojczy- 
znę fali reakoji społecznej, czy też dla 
znikomego mirażu blagi reakcyjnej po- 
płynie z prądem tej mętnej fali, który 
po Polsce rozlewają różne „Chrześcijanń- 
skie Związki Jedności*, różne hermafro- 
dytyczne organizacje w rodzaju „Usnt- 
rum“ i „Klubów Mieszczańskich*, różne 
wyborcze grupki „faszystów“ albo ban- 
dytów komunistycznych zć „Związku 
Proletarjatu Miast i Wsi“. 

Polska pracy, Polska uczćlwa, Pol- 
ska Wolności ma zdać egzamin w dniu 
51 12 listopada. 1 musi zwyciężyć, Mu- 
si pokonać rozzuchwałoną hydrę reakcji 
społecznej! E 

Robotnik polski nie pozwoli, by 
nim rządziły kliki, zaprzedanych klaso:n 
posiadającym, t. j. w większości Nisam- 
com i Żydom, osobników!! Robotnik poi- » 
ski w dniu wyborów do Sejmu i Senati 
musi dać -świadectwo prawdzie i prze- 
prowadzić zdrawo myślące przedstawi- 
ciełstwo do ciał prawodawczych. 

Nie na ciemnotę i kolnistwo, nie 
na „ósemki“ endeckie „dwunastki“ cen- 
trowo-mieszczańskie, nio na „dwójki“ i 
„piatki“ żydowsko-komunistyczne będ*ie 
głosował proletarjusz w dniu wyborów! 
Nie!!! 

Jawo. 
| | 


Dobro powszechne a interes 
osobisty. 


Naipierwszym i najimceniejszym nie- 
przyjacielem sejmów Czyli prawodawstwa 
jest osobiste dobro. Osobistość zawsze się 
względów dom:g?. Prawa równość stano- 
wią. Dla tego najpierwszyłn i najmocniej- 
szym sejmowej nstawy warunkiem być po- 
winno, aby sprawy osobiste tam żadnym 
sposobem przystępu nie miały. 


Staszic. (1785). 


Uwagi. 
Numer 59. 


Ża przedwojennych jeszcze czasów 
słyszałem w Rosji taką ormiańską za- 
gadkę: 

„Więcej niż cztery, mniej niż sześć 
— po ulicy biega. Co to jesi?“ 

Odpowiedź, jak zwykle w ormiańskich 
zagadkach, najbardziej niespodziewana, 
brzmiała: 

— Tramwaj. M 5. , 

Dawne to były czasy w Rosji, kiedy 
mówiąc „Na 5“, można było myśleć o 
tramwaju, bo po roku 1914 z numerem 5 
łączyło sią niezatarie wspomnienie 0 _ li- 
ście kandydatów bolszewickich do Konsty- 
tuanty Wszechrosyjskiej 


Na listę Nọ 5 głosowały tłumy obi- 
łamucone, wierząc, że ona przyniesie po- 
kó:, chleb, ceny niskie, dobrobyt powsze- 
chny. A kłedy okazało się, że bolszewizm 
niesie wojnę bez końca, głód, nędzę po- 
wszechną i czrezwyczajki, to numer 5 zo: 
stał znienawidzony, że niektórzy nawet u. 
nikali ttamwa'u Na 5... 

Przypomniało mi sie to wszyst:o, 
albowiem ten sam Ne 5 ma lista państ=a- 
wa kandydatów do naszego Sejmu, złoż9- 
na przez polskich komunistów, idących 
pod. sztandarem „Związku  proletarjatu 
miast i wsi“. 

Polscy komuniści, jak widać, nietylko 
nie ukrywają swojej łączności z komuni- 
stami rosyjskimi, ale podkreślają demo: 


stracyjnie tet Ścisły związek dając swojej 
liście ten sam numer; 

— „Nomier piatyj*, 

Pieniądze sowieckie i numer So» 


wieckił 4 | 
Komuniści rosyjscy rozpoczęli swoją 
akcję za pieniądze z Berlina, komuniści - 
polscy za pieniądze z Moskwy. Początek 
pomyślny. Ale nie wszystko, co ma je- 
dnakowy początek, ma także i koniec je- 
dnakowy. = 
Wiemy zbyt dobrze już, do czego 
komunizm prowadzi. Amatorów ludożer- 
stwa i. czereawyczajek nie znajdzie się 
zbyt dużo u nas i lista Ne 5 nie będze 
miała w roku 1922 w Poisce takiego po- 
wodzenia, jakie miała w Rosji w 1917 r. 


4 


Sy ugcia komunistów i po wyborach 
nie zmeni się u nas zasadniczo. Będziemy 
mogli powtarz:ć zagadkę ormiańską, tylko 
nieco ją zmodyfikowawszy: 

— Więcej niż cztery, mniej niż sześć 
— w kozie siedzi. Co to jest? 

wa —4 


O regulację płac pracow- 
ników hotelowych, kąpielo- 
wych i pokr. zawodów 
w Łodzi. 


(Akcję prowadzą oczywiście 
Polskie Związki Zawodowe). 


W dniu 3 października rb. o godz. 
„7 wiecz. w lokalu PZZ przy ul. Głów- 
nej 31 odbyło sią Ogólne Zebranie człon- 
ków Polsk. Zw. Zaw. pracowników ho- 
telowych, kąpielowych i pokr. zawodów. 
Przewodniczył kol. Durko, Bsekretarzo- 
wał kol. Pawlak. 

Na zehraniu”m. in. została uchwa- 
lona następująca rezolucja: : 

„Zebrani na Ogólnem Zebraniu, od- 
bytem w dniu 3 bm. w lokalu przy ul. 
Główrej 81, pracownicy hotelowi zorga- 


nizowani w Pol. Zw. Zaw. Prac. Hotelo-* 


wych i Kąpielowych i Pokr. Zawodów 
uchwzlają jednogłośnie: 

1) Zważywszy, że Zjednoczenie 
Właścicieli Hoteli Łódzkich poczyna ig- 
norować wszelkie dotychczasowa zobo 
wiąłunia.wobec Związku Pracowników 
Hotelowych oraz lekceważy postulaty, 
wysuwane przez tenża Związek, zebrani 
uważając stanowisko Zjednoczenia Wła- 
ścicieli Hoteli Łódzkich za prowokację 

raoowników i dążepie do rozbicia Zw. 
rac .wników, postanawiają chwycić się 
środka samoobrony 

2) Dążąc do uregulowania płacy 
pracowuików jak i warunków 'pracy na 
terenie wszystkich hoteli w Łodzi, zeb- 
rani polecają Zurządowi, by ten zajął 
gig opracowaniem projektu umowy ogól- 
nej, któraby obejmowała weaystkich 
pracowników hoteli łódskich, oraz wzy- 
wają Zarząd do praeprowadzenia regu- 
laoji plao we wszystkich hotelach pod- 
ług hoteli Grand i Savoy. . 

3) Zebrani wzywają Zarząd Źwiąz- 
ku, by ten zwrócił się do łaspektora 
Prucy o zwołanie wspólnej konferencji 
ze <jednoczeniem Właścicieli  Hożeli 
Łódzkich w celu załatwienia sprawy 
powyższych żądań w drodze „polubow- 
nej. 


4) Zebrani postanawiają jeduogło- 
gnie, że wyżej wymienionych żądań 
bronić będą wazystkiemi dostępnemi 
środkami i, gdyby wskutek stanowiska 
jaajątego przes Zjednoczenie Właśoicieli 
Hoteli nie załatwiono sprawy tej drogą 
polubowną, wszysoy pracownicy hoteli 
łódzkich żądania swoje poprą bezwzgląd- 
nym strajkiem. 

5) Zebrani uchwalają Zarządowi 
wotum zaufania. 


Robotnicy popieraj= 
cie pismo „Praca''. 


Wieczory teatralne, 


„Wąsy i Peruka*, kome- 
dja w 3 aktach J. Korze- 
nlowskiego. — Reżyserował 
dyr. Barwiński. 


Po paru rozwodnionych —semickiego 
wytoDu—cienkuszach postawiono nam w 
ubiegy czwartek na stole teatralnym om- 
szałą butelkę tęgiego węgtzyna w postaci 
jednej z najlepszych komedyj Józefa Ko- 
rzeniowskiego p. t. „Wąsy i peruka”. Ale 
cóż... By węgrzyn ten mógł udelektować 
podn cbienie współczesnego widza i roz- 
kosznie połechtać jego powonienie swoim 
przednim „bukietem“, — trzeba to staro- 
szlacheckie wino umieć—jak należy—po- 
dać i nalać w piąkne ruztruchany, W wy- 
smukłych szampankach albo pękatych ku- 
iiach od piwa—traci bowiem swój smak, 
zapach i barwę i staje się czemś uudnem, 
ckliwem i zwietrzałem. 

Tyłko znakomita gra, dekoracyjny i 
kosijumowy ptzepych, sumienna stylizacja 
mogą z pod patyny kilku dziesięcioleci 
ukczać widzowi niezaprzeczalae walory 

„„Wąsów i peruki”. Zrobił to w swoim 
czasie Teatr Polski w Warszawie, co mu 
ga wielką zasługę poczytać należy. Trzeba 
wysiłków, pracy i zdolności ce niemiara, 


ROA 


Czy po to istnieje Kasa 


X „PRACA%—7 pażdzierníka 1922 r 


Wpłynęły do redakcji naszej liczne : 
skargi na niezwykłe wprost postępowa- i 


nie z pacjentem personelu Ambułatorjum 
Kasy Chorych przy ul. Karola 28. 

Oto zgłosił się naprz. wezoraj do 
„Pracy* kol. Frączkowski Teofil ze skar- 
gą na ordynarne zachowanie się kilku 
osób personelu wyższego w owem Am- 
bulatorjum. Kol. Frączkowski, chory na 
zęby, lecząc się już dłuższy czas w owem 
Ambulatorjum, przyszedłszy jak zwykle 
w dniu 3 b. m. do dyżurnej dentystki, 
spotkał się nagle ztak ordynaurnem przy- 
jęciem z jej strony, że uważał za ko- 
nieczne zwrócić dentystce uwagę: „Je- 
stem członkiem Kasy . Chorych i mam 
prawo do należytej opieki lekarskiej“. 
Na to ona „lekarka“ zawołała: „Niech so- 
bie on nie rzuci, bo może wylecieć za 
drzwi*. Kol. Frączkowski udał Się ze 
skargą do zwierzchnika dentystki, ale tu 
też nie nie wskórał, chyba tylko to, że 


EŃ 


Chorych. 


przez zemstę za „polską hardość*—od- 
mówiono udzielenia porady synkowi Fr. 
C> gor: e jednak, do wychodzącego 
kol. Frączkiewicza podbiegła owa den- | 
tystka, Jax się okaz ło ni 1 Rotsztaj- | 
nówna i namuwiala go, by przyszca: się | 
leczyć do niej prywatnie, bo tu w Kasie 
Chorych, „to żaden interes, nic nie po- 
mogą, a ona policzy hiedrogo, po znajo- 


mości*. Bprytna żydówka wręczyła na- 
wet kol. Fr. swój adres 4 nazwiskiem 
(Rzgowska 27, H piętro). 


Zapgtać się wobec tego należy pana 
Komisarza Kasy Chorych i pana Naczel- 
nego Lekarza, czy po to istnieje Kasa 
Chorych, aby była miejscem pośrednictwa 
pracy różnych żydowskich miernot lekar- 
skich? | co zamierzają uczynióskierow- 
nicy Kasy, aby tego rodzaju typy -juk p. 
kotsztajnówna unieszkodliwić? 

Na odpowiedź czeka ogół 
niczy z niecierpliwością... 


pracow- 


( rzeczywistym wzroście drożyzny. 


Narada ‘Komisji do badania 
wzrostu drożyzny przy Gł. Urzędzie 
Słatystycznym ustaliła, że wzrost 
drożyzny w miesiącu wrześniu wy- 
niósł w Warszawie 18,54 proc. 

Jak podaje prasa warszawska, 


narada komisji trwała cztery 
godziny od 12 m. 15 do 4 m. 15 
po poł. W ciągu tych czterech 


godzin nie zdołano zauważyć takich 
skoków  drożyźnianych w ciągu 
września następujących artykułów 
pierwszej potrzeby: 

węgiel z 480 na 650 mk. 
pud (35 proc.), 

gazeta z 60 na 100 (66 proc.), 

wieprzowina z 600 na 1,000 
za funt (66 proc.), 

„mleko z 160 na 240 za 1. (5O 
proc.), 4 i 

ser śmiet. z 500 na 1.000 za 
funt (100. proc.), 

jajko z 40 na 80 mk. za sztukę 
(100 proc.). 

masło z 800 na 
(125 proc.), 


ZA 


1.800 za funt 


Sprawy robotnicze, 


Ze|jźwiązku Bud: wianego 
PAA P. 


(Oddział w Łodzi). 


Na 'podetawie umowy zawartej 4 
Cechami Majstrów murarskich i ciesiel- 


skich a Związkiem normującej pracę i 
płacę bndowlarzy, komunikuje stę ni- 


aby wszystko to, co razić może współcze- 
ane pokolenie w komedji Korzeniowskie- 
go, więc: archaiczną fakturę, ubogość akcji, 
naiwność pomysłów — zepchnąć gdzieś w 
cień, uczynić niemal niewidocznem, a w 
Światle kinkietów uwypukiić i uwidocznić 
jedynie plastykę postaci, sarmacki animusz 
„i piękny patrjotyczny sentyment, stano- 
wiące prawdziwie cenne wartości czwart- 
kowej premjery. 

Walka dwóch światów, instyaktor ny 
odtuch zdrowego miąższu narodowej ist"iy 
przeciwko zalewającej Polskę za Czasów 
Stanisława Augusta fali nowinkarstwa i 
francuzczyzay, oto iło komedji Korzeniow- 
skiego, tło, na którem chętałe kaftowali 
swe sceniczne wzory liczni komedjopiza- 
rze polscy (Zabłocki, Niemcewicz, Fredso). 
Korzeniowski wprawdzie nie sięga do 
rdzenia zagadnienia wpływów francuskich 
na kulturę naszą w wieku XVIIL mie bi- 
lansuje plusów i minusów nustujących 
w społeczeństwie połskiem nowych prą- 
dów, nie zastanawia się głębiej nad sna- 
czeniem padających z Zachodu na ziemię 
polską refleksów oświecouego absvlutyz- 
mu i Wielkiej Eneyktopedji. Ujmnjąc bo- 
gaty temat w bardzo zwięzłą 4 trochę Sa- 
wet powierzchowną formułę: <awiesistych 
wąsów czyjpudtowanej perki, Korzeniow- 
ski spór połskości z oboością przanesi 
miejsko na ze gerderobiano - ko- 
sijumow jednak ta pewna powiers- 
sbowaość i pzoatąła segmicunąga cymbąlą 


"gdrieś całkowicie stylowa 


buty z 15,000 
(100 proc.), 

tramwaje z 
(100 proc.), 

teleton z 6.000 na 15,000 mies. 
(150 proc.). 

Litanję taką możnaby przedłu- 
żać w nieskończoność. Skąd wy- 


na 30,000 mk. 


50 na 100 mk. 


kalkulowano w tych warunkach 
18,4 proc. pozostanie niepojętą za- 
gadką. 


Wszystkie te słuszne komentarze 
dzienników stołecznych dadzą się 
bez żadnych zmian zastosować i do 
słynnych orzeczeń naszej komisji 
łódzkiej. Z tą tylko różnicą, że ce- 
ny łódzkie są w wielu wypadkach 
znacznie wyższe od warszawskich... 


Dzienniki poznańskie podają: 
Komisja statystyczna przy Głównym 
inspektoracie pracy stwierdziła, że 
we wrześniu ceny artykułów pier- 
wBzej potrzeby w porównaniu 7 ce- 
nami w sierpniu wzrosły ó 20,38 
proc. 


niejszem członkom Związku, iż poczy- 
nając od 1 października r. b. dotychcza- 
sowe ich wynagrodzenie zostało podnie- 
sione o 10 proc. i wynosi: dla murarzy 
i cieśli mk, 688 za godz. czyli mk. 5104 
dziennie, dla murarzy przy robocie [rou- 
towej mk. 701 fen. 80 za godz. czyli 
mk. 5614 fen. 40 dziennie, dla koźlarzy 
od 667 fen 50 do 638 mk, na godz., dla 
robotników budowlanych mk. 440 fen. 20 
za godz. czyli 3521 fen, 60 dziennie. 


nie jest jeszcze płytkością, o tem świad- 
czą trafne, cięte i bystre aluzje do ówcze- 
snych stosunków politycznych, rozsiane 
wśród djalogów i monologów (tak!) szłu- 
ki, świadczy nuta troski pattjotycznej au- 
tora, górująca często nad melodją spokoj- 
nego, pogodnego, zdrowego śmiechu ko- 
medji. 


Wykonanie „Wąsów i peruki” na 
scenie naszej dalekie byłood poziomu du- 
skonałości, na jakim dzieło Korzeniowskie- 
go postawić by należało. Nie dostrzega- 
iiśmy niezbędnego tu pietyzmu ani w grze 
młodych przeważnie Sił aktorskich, ani w 
u«ładzie reżyserskim, ani w całej oprawie 
scenicznej. Wskutek tego zgubiła się 
linja komedji, 
a to, co wam pokazano, było sobie tylko 
bladem—i bardzo przeciętnem odegraniem: 
nie nadzwyczajnie ciekawej historyjki o, 
afekcie miłosnym pana wojewodzica bełz- 
kiego do panny  kasztelanki nakielskiej i 
szczęśliwem tych amorów zakończeniu. 
Dramat wewnętrzny, przeżywany przez 
Polonusa — wojewodzica wobec perspekty- 
wy przebrania się w strój francuski, nie 
może oczywiście targnąć nerwami dzisiej- 
szego widza, przyzwyczajonego oddawna 
do kosmopolitycznej — marynarki. 
tych perypełyj, uwieńczonych zwycięstwem 
wąsów i kostuszs, tembardziej chybia, | 
jeśli zoła wojewodasies, jak to się stało u 
nas, dostanie sig w mco nieodpowiedniej 


Elekt | 
| 
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i skarbnik Stanisław Paprocki. Na wni 
| Sekretatjat POW., Okręgu todi gtergtw: 
|, kiego zawiadamia, iż od 9 b. m.. rozpo”, nazwę 
czyna regestrację wszystkich  członkó” *domskc 
b. PÓW. panipazkai Sh w Łodzi. Sekm |* P. 
tarjat urzęduje codziennie od godz. 6<'| z, 
wiccz. W OSAR Ligi AERA Pra PpS 
jad Ne 1. kupna | 
Ustalenie nazwy pociągów sso% 28 trz: 
wych. W celu uniknięcia nieporośumieb kupno 
mogących wyniknąć przy ołosowanti| kupił z 
nazwy pociągów osobowych, Ministesji] Pzeniu- 
koloi żelaznych wydało rozporządzeut] oszuka 
według którego pociągi, przeznaezonó) bardzo 
dla przewozu osób, mają nosić naxw$| powyżs 
„pociągi ruchu osobowego* lub w ska” wiński 
ceniu: „pociągi pasażerskie*, Bad (Wr 
Nowa nazwa obejmuje wsuyackić! kiewicz 
kategorje pociągów, przeznnczonyał. dl] sądu pi 
przewozu osób, a wiec pooiągi lux, es — 
press, pośpieszny;z=oaobowy, misazanj. | kartofli 
251 zne 
męskie! 
jeśli aktor— zamiast grać — tecytuje tylso FAM 
swoją rolę, i to niegawsae udatnie. DĄ 
Nie była wogóle na scenie tchnies E osit 
tak przełomowych w historji naszej 29 R 
sów króla Stasia. Nie było ani wypoleró niec 
wanego wykwintu í naśladującej Wers wł z 
dystynkcji w obozie „irancuskim”, 37 2 pa) 
szlacheckiego wigorn.i sarmackiej tężyz”! m b 
w obozie „pojskim*. Niektóre role aż ud” bard H 
rzały jakiemś dziwnie chłodnem, martwe” M 
„pa, 3 x „l0, Skiej 3 
i ozięblem ich traktowaniem, Dużo 07 | ois 
fałszywych tonów, wykrzywionych aih & 
gł, 400 dol 
przykrych zgrzytów. Np. ukochana P% | kierun) 
wojewodzica (p. Bronowska), która powie | Bano p 


na być roześmianą do życia, słońca i m” 
łości, prostą, szczerą i uczciwą panienec?” 
ką z szlacheckiego dworku, wcale niepo, 
trzebnie przywdziewała chwilami jaki 
tragiczne niemal koturny, P. Rakow$ 
jako szatny Maciej, zbyt był sztuczny 
swej starości (dotyczy to maski, g'9%" 
ruchów, całej gry). ję. 
Najlepszym bodaj z całego preu: 
rowego zespołu był p. Oswald (kras; 
Duclos), który epizod swój zagrał 10 
gentnie i żywo. Prócz p. Oswalda 1%% 
wali, jak mogli, sytuację pp. Wrześni” ski 
ska (starościna niepołomska), "2 
(Brzechwa) i Wybrański (Corticelli). 


Bolesław Dudziński: 
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todi | gterstwo spraw wewnętrznych zmieniło 
rope nazwę miasta Nowo-Radomżka na „Ra- 
łonkó% pomo”: "(bip 
Rec Oszustwo. Mieszkaniec m. Po- 
| tere nania Srocki W. zameldował do 5 kom. 
a po ję przyjechał do Łodzi celem 
kupna towaru. Przy ul. Piotrkowskiej 
ssb | 28 trzej osobnicy zaproponowali mu 
umie] kupno 8 kawałków towaru, który tenże 
owai kupił za 200 tys. mk. Po ścisłem obej- 
stoyti *zeniu.towaru S. spostrzegł, że został 
dzo] szukany, gdyż towar ów okazał się 
aesoh bardzo lichego gatunku. W związku s 
naśw$| powyższe zostali aresztowani: A, Gib- 
aka”) wiński (Drewnowska 26), L. Wronisłew- 
sii (Wrocławska 8) i F. Jabłoński (Sien- 
ycz kiewicza 82), sprawę zaś skierowano do 
m. dii gądu pokoju celem ukarania winnych. 
nx, eb — Wyrodna matka. Podczas kopania 
anj. | kartofli w posesji przy ul. Wólczańskiej 
251 znaleziono trupa noworodka płci 
gą — męskiej. Po spisaniu protokułu wysta- 
iao, Wivno posterunek do przybycia władz 
e Y | sądowe lekarskich. (lot 
piegi == Uczciwigmąžowie. Do VI kom. p.p. 
ej cag šgłosiła się Satforin Ala, zam. przy ul, 
olero amiennej 2 i zameidowała, iż podczas 
Wersal jej nieobecności mąż jej Izaak" skradł 
« gnij [Własną jęj garderobę i bieliznę wartości 
„żyz8! 2 miljonów mk. z czem zbiegł. 
iż ude” Do HI kom. P.P. zameldowała Gel- 
riweh! bard Hejwa, zam. przy ul. Franciszkań- 
, byłoj Skiej 30, iż mąż jej Zysman skradł w 
ad w gotówce 300 dolarów, oraz czek na 
pavi 400 dolarów i ulotnił się w niewiadomym | 
owi” kierunku. W sprawach powyższych spi- 
s mi| Bano protokuły i wszozęto. dochodzenia. 
enech” 
jakie? 
owski 
zy Y| = 
głos” 
-eje Największe w Łodzi 
ras ie 
inte a 
rato ze 
pio” 
arst 
pre 


"1 października 2.111.012.846 mk. 


„pada 60-lecie swego istnienia. 


| 2-4 „« BENIESRAEZA E 
— pak wydatków szkół po- 
Wszechnych. Poniewa. usiswa z oiia 


17 
lutego 19:2 r. srzasosi pe wydz? 
jFzeczowe publicznych szk ół p pot zech- 
Rych z gminy na Ha niektó 
iminy, opierając się ściśle na brzmieniu 
ustawy odmawiają pieniędzy na po ry- 
Cie ra niczbędnie szych potrzeb sz!ol- 
nych z zatwierdzonych pozycji budżetu 
kolnego. 
Porisważ ta yui stan rzeczy może 
Ug odbć bardzo niekorzystnie na funk: 
Conowaniu szkól od początku roku szkol- 
fego do końca bieżącego osvrcsu bud- 
fetowe-o, zaś budżet państwa nie prze- 
widywal tych wydatków, wypływejących 
k ustawy z dn. 17 luteś>, władze zwró- 
Ciy a'ę do przewodniczących wydziałów 
FOwiatowycih, oraz przezydentów miast 
Nydzilonych, aby pokrywały do końca 
leżącezo okresu budźetowego niezbęd: 


he wyd t i szkolne, (bip 
,, — Zo Zw. „Orlę*. Zarzad Zw. MŁ 
Pol. „Orlą” koło I zwałuje ogólne zo- 


tanie miesięczne w dniu 8 bm. o 8 pn. 
terminie, o godz. 4 w drugim terminie. 
prawy bardzo ważne. Obe:ność wszy= 
stkich członków konieczna. 

Związek MŁ Pol. „Orlą* koło II w 
Łodzi, urządza dziś, tj. dn. 7 bm. Za- 
fwe taneczną w sali Zw. kolejarzy, ul. 
iliñskiego 78, na którą zaprasza ozłon- 
ków i sympatyków. 

— Łódzki wpływ z daniny, Na poczet 
dadzwyczajnej daniny państwowej wpły- 
ląło do kasy skarbowej w Łodzi do dnia 
suma 
a stanowi 88 proc. ogólnie wymierzonej 
uniny. bip 

— Z towarzystwa kredytowego m. Ło- 
dzi. Na ostatniem posiedzeniu zarządu 
towarzystwa kredytowego w Łodzi pos 
stunowiono udzielać większych pożyczek 
W stosunku 150 mk, za jednego rubla 
przedwojennego w szacunku. Pozatem 
towarzystwo uzyskało przyrzeczekie P. 

K. P., że ta ostatnia przyjmować bę- 
dzie jako zastaw listy zastawne w sto- 
*unku 76 proc. ich kursu. Sprawy te zo- 
Etaną ostatecznie załatwione na zebraniu 
Członków towarzystwa, które odbędzie 


| Się w dniu 24 b. m. Towarzystwo kre- 


listo- 
(bip) 

— Zmiana nazwy miasta Nowo-Radomska. 
Na wniosek wojewody łódzkiego mini- 


dytowe święcić będzie w dniu 1 


Konstantynowska 16. 


cogor OGOL S99989 


„PRAC 
Tentr..mzeka | era 
Tcatr Wiejski, Czg;e!niana 63. 
Dzis, w sobotą, o g. 3 1 pół pp. 


dla młodzie: ży szkolnej de będzie po 
raz ostatni „Sułkowski”. 

W sobotę wiecz. o g. 8.15 powtó» 
rzenie arcymiłej komedii J. Korzeniow- 
skiego pt „Wąsy i peruka”. Przepiękna 
wystawą i wspaniała gra artystów zy- 
skały zasłużone uznanie. 

W niedzielę o g. 3 pp. dla zrzeszeń 
rob. I intelig. „Roztwór prof. Pytla". 
Wiecz. z powodu otwarcia szlioły po- 
wszechnej im. Józefa Piłsudskiero od- 
będzie się uroczyste przedstawienie i 
oderran: zostanie tragedje Zeromskiego 
„Sułsowski", 


CA"—7. października 18 


28 FP. 


Z źtcia organizacji N P R 
Pzielnica Widzov?. 


W sobotę, o godz. 7 wiecz, odbe- 
dzie się zebranie Zurządu i dziesiętni- 
ków. Sprawy bardzo ważne, 


Komunikat. 


W sobotę dn. 7 b. m. o godz. 
6 i pół wiecz. w Związku Majstrów 


. Fabrycznych, Pańska 74, na posie- 


dzeniu miesięcznem wygłosi odczyt 
sędzia Jarzębski na temat „Ordyna- 
cja wyborcza do Sejmu i Senatu“. 


Uprasza się o liczne przybycie | 


członków Związku. « 


Aresztowanie nowej szajki komunistów 


Jeszcze w lutym roku ubiegłego 
specjalne organa policji przy Komendzie 
Okręgu Łódzkiego “zlikwidowały sprawę 

83 członków komitetu łódzkiego Komu- 
nistycznej Partji Robotniczej Polski. W 
dowodach "rzeczowych, znalezionych pod- 
czas rewizji u jednego z aresztowanych 
Adama Babiurowskiego, kasjera organi- 
zacji, znaleziono 295 pokwitowań : kaso- 
wych, podpisanych przez płatnych fun- 
kcjonarjuszy partji KPRP. między inny- 
mi znajdowało się 6 pokwitowań pod- 
pisanyc przez niejakiego Płonkę. 

Ponieważ wówczas nieznany był 
adres Płonki i jego imię, przeto sprawa 
ta przez szereg miesięcy znajdowała się w 
dochodzeniu policyjnem., W rezultacie 
ustalono, że. pło nka, imieniem Ignacy, 
zamieszkuje w Sieradzu. Podozas rewi- 

| mi 


zji w jednym mieszkaniu znaleziono 18 
pokwitowań, podpisanych przez więźniów 
politycznych z więzienia w Sieradzu z 
odbioru od Płonki t. z. „Wałówek* t, j. 
pożywienia, Płonka był członkiem pa- 
tronatu nad więźniami  politycznemi, 
zamkniętego przez władze sądowe w 
październiku roku ubiegłego. Płonką zo- 
stawiono jednak na wolności i prowa- 
dzono dochodzenia w dalszym ciągu. 
W dniu 29 września 1922 r. aresz- 
towany został niejaki Władysław Ulman 
rel Urban, członek centralnego komitetu 
KPRP., oraz członek Centr. Kom. Wy- 
borczego komunistycznego związku pro- 
letarjatu miast i wst, W notatkach Ul- 
mana ujawniono nazwisko i adres, Płon- 
ki. Wskutek tego również Płonka are- 
sztowano i osadzono pod kluczem. 


najdreśniojszy. Z polskich bandytów ujęty! 


Kronika policyjna nctuje niemal fan= 
tastyczne dzieję pościgu i walki za jed- 
nym z najaiebezpieczniejszych bandytów, 
jacy kiedykolwiek grasowali w Polsce. Na- 
zywa się-on Brykacz, a lepiej i powszech- 
niej był znany, jako „grenadjer*, Graso- 
wa! początkowo wśród ludności wsi i mia- 
steczek w okolicach Grodns. Tam przed 
dwoma łaty wpadł w ręce żaudarmerji 
polskiej. Skazany 


na 7 lat więzienia 


w niezwykle przemyślny sposób, przy po- 
mocy podkopu, zdołał się ulotnić. Rozbo- 
je i morderstwa znaczyły drogę, którędy 
chadzał, Przedostał się na Litwę Kowieńe 
ską i tu zaciągnął się do wojska, szybko 
awansował, dochodząc do stopnia ` 


kapitana armji litewskiej, 
Wkrótce po otrzymaniu stopnia oli. 


cerskiego, dostał rozkaz niepokojenia lud- > 


ności polskiej pasa neutralnego. 


Kapitan-bandyta dobrał sobie podo- 


bnych sobie 40 ludzi, uzbroił ich w kara- 
biny maszynowe, granaty ręczte i raz po 
razu urządzał nowe wyprawy ua dwory i 
zaścianki polskie, siejąc grozę i rozpacz 
wśród iudności polskiej. 

Oddziały bandytów litewskich wra- 
cały po każdej wyptawiej do punkta wyj- 
ścia, którym byłyjeden ze sztabów wojsk 
litewskich, dyziokowanych na pograniczu 
pasa neutralnego, Za każdym razem od- 
działy morderców litewskich składały 


zmasakrowane trupy efiar 
pelskich, 


służyło to bowiem za dowód sprawnego 
wywiązywania się z rozkazów sztabu. 


Składali również pieniądze i wiele warto- 
ściowych przedmiotów do rąk sztabu. 
Skarby owe budziły pożądanie wśród sa- 
mych bandytów, a najwięcej 


rykaćskicgo VBRNECO 


u kapitana- 


Pierwszy raz w Łodzi, 


Dramat w 6 aktach według słyngego dzieła amb- 
BMER 


bandyty. To też pzwnej nocy targnął się 
ma nkryte przedmioty. Zamach powiódł 
się. Z zagrabionemi pieniędzmi i klejno 
tami „grenadier“ wszedł na terytorjum 
polskie i.tu uzbroiwszy się od stóp do 
głów szerzył popłoch wśród ludności miej- 
scowej. 


Liczba ofiar tego bandyty 
rosła 


niemal z dnia na dzień. Policja polska 
miała nielada trndne zadanie do spełnie- 
nia. Długi szereg pościgów kończy? się 
stale niepowodzeniem, a tymczasem groź- 
ny bandyta znaczył drogę swą kilkunastu 
nowemi trupami. Nikt nie ośmielił się 
zbliżyć do niego, albowiem każdy śmia- 
lek, który to czynił przypłacał odwagę swą 
śmiercią, 

A tymczasem o „grenadjerze" poczę- 
ły tworzyć się wśród ludu istue legendy. 


Mówiono, że nikt nie zdeła go ująć, al- | 


bowiem 
jest woieleniem 


djabła, który złćje ogniem. Drźżano ze 
strachu, gdy kto wymówił jego nazwisko. 
„Orenadjer” zjawiał się niekiedy w biały 
dzień w pobliskich wioskach, a wówczas 
miejscowe kobiety stawały się ofiarami 
jego zwierzęcych namiętności. 

Między wysłanymi specjalnie ludź- 
mi przez Min. spraw wewnętrznych dla 
tropienia niezwykłego zbrodniarza, zna- 
laz? się pewiem komisarz policji państwc- 
wej, któremu po wielu niesłychanie cie- 
kawych przygodach ndało się wreszcie 


ująć „grenadjera” w lasach 


koło Głębokiego, Obecnie kapitan-bandyta 
znajduje się w więzieniu lidzkiem. 


sma 4? Tzn 


ÖN HOUGH'A. 


niesionych kosztów produkcji. 


t 
Ruch wydawniczy. 
„Młechan.i". 
(Październik 1922, Warszawa, Marszał- 


kowska 46). 


Październikowy zeszyt zawiera are 
tykuły następujące: Przegląd niższego 
szkolnictwa Zawolowego. Uchwyty e- 
lektro magnetyczne (z licznemi ilustra- 
cjami). Elektryczny napęd obrabiarek 
do metali. Podziałki moduły i pitch'e 
kół zębatych. Z warsztatów i praco «ni. 
Budżet Państwa Polskiego (z odpowied- 
nim wykresem graficznym). Badania 
ps3ycho:techniczne na gruncie warszaw- 
skim.  Wiortarka słupowa. Przegląd 
książek i pism. Nowe keiążki. 

Nader urozmaicona treść obok na- 
ukowego, a jednak przystępnego opra- 
cowania tematów każe nam polecić wy- 
dawnictwo uwadze uuechaników, jako 
bardzo pożyteczne źródło doskonalenia 
się w obranym zawodzie, 


EEE gą 


Krwawa walka o dach nad 
glową. 


W odleglej prowincj: Tarlac, okoła 
“Manili w Ameryce, doszlo do formalnego 
starcia zbrojnego właścicieli domów z lb- 
katorami. 

Otóż gdy termin dzierżawy upłynął, 
właściciele zgłosili się po swoje prawa. 
Aliści s,otkała ich krwawa niespodzianka, 
bo oto lokatorzy, uzbrojeni w karabiny, 
dali sobie po-prostu ognia i położyli kii- 
ka osób trupem. Oczywiście, po tak goti- 
cem przywitaniu „ciemięzcy mieszkaniowi' 
pierzchli. 

Ale „nec Hercules contra 
mówi stare przysłowie. 

To też 19 uczestników tej bójki do- 
stało sie pod klucz, 

Ale bądź co bądź obrazek to wymo- 
wny i dla naszych stosunków mieszkauio 
wjch bardzo aktua!ny. 


plureś", 


zzz zg 


Rozmaitości. 


——g—. 
Uparty wicielec. 


Trybunał w Gracu, w Styrji roz” 
patrywał oryginalny proces, 

Pewien gospodarz styryjski znalazł 
w swym sadzie człowieka, który powie- 
sił się na gałęzi jobłoni. Tehnięty li- 
tością gospodarz wlazł na drzewo i od- 
ciął wisielca. Desperat przy tej ope- 
racji upad? gwałtownie na ziemią i zła- 
mał sobie nogę. Przyszedł do przytom- 
ności, lecz musiał leżeć w sspitalu, 
gdzie leczono mu nogę. Po wyzdrowie- 
piu zaskarżył gospodarza o zapłacenie 
kosztów szpitalnych. 

Przed sądem  umotywował swą 
skargę, twierdząc, że jego zbawca po 
gwałcił jego osobistą wolność, chcąc 
mu wbrew woli ocalić życie, a przytem 
stał się przyczyną jego zranienia. 

Sąd pierwszej instancji skazał 
wiośniaka, lecz sprawa poszła przed 
wyższy trybunał i tu udało się sędziom 
przekonać upartego wisielca, że mia 
miał racji, wnosząc swe _ pretensje. 
Wprawdzie powód nie ma charakteru 
wdzięczności dla swego zbawcy, gdyż 
mała to usługa ocalić komuś życie, a 
skazać na nędzną egzystencję. Lecz 
z punktu widzenia obywatelskiego i 
chrześcijańskiego, czyn wieśniaka zasłu. 
guje na pochwałę i nie może być w ża- 
den sposób uznany za winę. 

danych okolicznościach nie 
mógł działać inaczej, a będąc sam, nie 
mógł odnaleźć sznure, na którym wisiał 
desperat, i równoczośnie powstrzymać 
go od upadku. 


DPD ata 


Ostatnie słowo amerykańskiej techniki, 


„BROKEN COIN” 


czyli Tajemnica miljardowych Skarbów‘‘ 
Eddie Polo, Hugo Lubek i Małgorzata. 


Film tom poza wyjątkową treścią | wystawą, obfltuje w niezwykle potężne bałańłatyczne momenty porywające wyobraźnię luds- 
° ką, nie licząc bajecznyeh karkołomnych tryków, akrokatyczno-sportowo-atletyczaych i rekorćowej watki amerykańskiego boksu, 
na które zdobyć się mogła jedynie amerykańska wyrafinowana technika kinemaiografi czna, pie licząca mię s wysokością po- 


„P R A C A"—7 października 1923 r. 


RMA LUC NA oddawana £ U 


Dzis Premjeral 


- Premjowana pięk 
ność rosyjska” 


Arcydzielo lącznych wytwórni Pathe--Jermoljew w Paryżu. 


Natalja Kowanko 


„15 preludjum Chopina” 


Orkiestra pod dyrekcją p. M. LEWAKA. : 
p — = 


T R O, 


Kin 0 Spó } d zielni łaty Ta Ea POŁOWA PEER A 
Pracowników PońSTWORYCH 


bojów z roskosznemi pauzami sawlaszonia broni 1 słodkich chwil sojuszu i przymierza. 
i (Dolina Szwajcarska) 


MOTTO: 
Daniłowaki. 
ul. Sienkiewicza Ne 40. 


w wytwornym nastrojo- 
wym dramacie w 6 aktach. 
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ZAKAZANY OWO 


LEDĄ NOWĄ 


UWAGA! Akcja toczy się w Genui, Syrakuzach, Katanji i na malowniczych wybrzeżach morza 
Śródziemnego. — Zdjęcia tych miejscowości—oryginalne. Muzyka pod. Kter. Z. SANDOMIERSKIEGO. 


Początek przedstawień w soboty, niedziele i Święta o godz. 3, w dni pówszednie o 5 p. p., ostatni seans o 9.15 w. 


UWAGA: Dla Członków Spółds. Pracowników Państwowych zniżka 50 proc. 
Dla urzędników Państwowych 25 proc. za wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 


przecudną wykonaw- 
czynią roli głównej. 


Współczesny dramat ży- 
ciowy w 6-ciu aktach z 


Dziś i dni następnych. 


Poszukuje się przedsiębiorcy na roboty 


ciesielsko-stolarskia i szklarskie. 


Zgłosić sią do kina „Spółdzielni Pracowników Państwo- 
wych“, uL Sienkiewicza Ne 40, od godz. 8—-9 wiecz. 


Zapisy na Kursa Wieczoowe Raadlowe i Ogólno- 
Nształcące Związka Kobiet Polskich, 


w poniedziałek, wtorek, środą | czwartek t j. od 0 do 12-go 
października włąeznie w lokalu Związku Piotrkowska [04a 
od 6ej do 7-ej wiecx. 


CO WACC JENA 


m, u<iu 
TRANS forie 


= h 
3 „a 


- z 5+* 


= SOMA r wła Kina miś = Ko 
= UCZELNIA PRANTYCZNEJ. HANDLoWOŚCI 23 


==  PRZYSPOSABIA (06 OBJĘCIA WSZYNIEJ 3 


a AMOD CIE INEJ POSADY BIUROWE ŻĘ 

za WY O NSSS 

Do im WR E 2 
Lecznica chorób zębów 


„ekarza-dentysty H. PRUSS 
145. Piotrkowska 145: 


Eia klasy robotniozaj. 


Sprzedaż wyrobów futrzanych 
oraz przyjmuje obstalunki 


W- TIGER 
LÓD Ż, 


Piotrkowska 38 38. 
Telefon 14-59. 


W 
| 


Nie zwlekać z zakupnem na zimę! 


MNadeszły już najnowsze modele okryć 
damskich oraz dziecinnych. 
W wielkim wyborze: palta z pluszu jedwabnego i weł- 


nianego; na składzie palta z offenhautów, welurów, co- 
werkotów i angielskich materjałów. 


„E”) 


2436—4 f 


DEEN CZE A E ZĘ Ea TY ZE TY ZZYY 


2a plomkowanie oraz wprawianie zębów 
opiata podług takoy, muazumuuw 


Magazyn ubiorów damskich 
| sprzeduż manufaktury 


egzystujący od 1883 roku 


R. Tasiemka 


ŁÓDŹ, 
16. Piotrkowska 16. 


Na bieżący sezon zaopatrzony w wielki 

wybór palt welurowych, zamszowych, ul- 

strowych, pluszowych jak i kotikowych. 
oraz sukien w różnych gatunkach. 


UWAGA. Magazyn posiada na składzie wielki 


w,bór towaru manufakturowego. 
2618—3 


Na wypłatę ratami! 
Każda rodzina może sią zaopatrzyć we wszelką manufak- 
turę i białe towary, wypłacając ratami 


„WYGODA“, Konstantynowska 3, 


| kaotlaja Pontu, Sokoly: Zawod, dad | 


w Łodzi przy ul. Ś-go Karola Ne 20. 
Przyjmuje w godzinach urzędowych zapisy 
Kandydatek na jednorazowy, 6-cio miesięczny 
Kurs Kilimkarstwaą, celem wyszkolenia 
zespołu zdolnych pracownie, które po ukoń- 
czeniu Kursu mogą natychmiast otrzymać 

pracę w wytwórni kilimkarskiej, 


Wydąwęa Zarząd Wojewódzki N. P. B, | Tioczeso w drukarni „Eraca*, Przejazd 8, 


Przyjmnje się zamówienia. — — ' 
Poleca nią wytworną bieliznę damską | za;raniazna suknie, 
jakoteż jumpery najnowszych fasonów 


S. ALTER, Łódź, Piotrkowska Ne 68. 


a ES 


Łatwo się wciera, nie plami bielizny I cia- 
ła„ma przyjemny rapach 
me komi 7” „EKWOL - HEBDA" 


| parcza 
TOW. R. HESDA I 6-ka—WARSZAWA 
Sided aa Iódś— Hurt Aptetzrzy Polskich Sp, Aka, 
mi Ołówaa 7 60. 


+ DRUKARNIA AKCYDERSOWA + 


PRACA‘ 


Przyjmuje obstalonki na 
roboty drukarakie np.: 


Rachunki, Biamkiety, — 
Cyrkularze, Kwit B53 
ATisze, Programy A tp. 


Dla Stowarzyszeń í or- 
ganizacji robotnissych 
znaczne m3ięputwo: 35 


ŁÓDŹ, UL. PRZEJAZD Nr. 3. 


Dr. med. BRAUN 


Specjalista 


Chorób wenerycznych, ' skór- 
nych, moczopłciowych. 
Przyjm. 10—1, 5—8, panie 4—5 
Południowa 23. 


Kae ej | NJ 
Dr.J. SZREIBER 


Choroby chirurgiczne. 
SIENKIEWICZA 9. 
Przyjmuje od 5—7 pp. 


mi Yę. 


Dr. L. PRYBULSKI 
POWROCIE. 
Specjalista 
Cherób skórnych, włosów, 
wenorycznych, moczopłcio: 
wych, leczenie światłem 
(lampa kwarcowa) 
od 9—2 i 5—8 od 4—5 
dla Pań 
ZAWADZKA N 1. 


damskie, mos- 


Obuwia kie i dziecinno 


Buciki domowe zo skóry 1 
filcu poleca 
Magazyn Francuski 


K. Petersilgo, Piotrk. 9) 


TLEFEKCJYSE PROD IZPZEE 
Ogłoszenia drobne. 


B enisk Leon zagubił kartę od 
paszportu, wydaną z Widzew- 
„kiej Manufaktury Bawełalanej. 


ZERA Łukasz zagubił pasz- 
port rosyjski, wydsmy z gmi- 
ny Iwanowice. 1603 —3 


Domek o 8 mieszaniach 


sp'zedam w W'dze- 
wie. Wiadomońć Rzgowska 59, 
Woch. 


KUPUJĘ: 


placę 100 proc. drozej za ułoł% 
srabro, brylanty, zęby stucz8% 
garderobę, kapy pluszowe off 
azale czarno. Proszę się prek” 
nać. Zachodnia Mè $2, poprzeozej 
oficyna, Lp m. 18. I. Milich. 2 


Jar tiewicz Zygmunt zagubił á 
O wód osobiaty, wydany w 1% 
dzi i książeczkę z Pol. Zw, Z8% 
Jarząbek. Roman zagubił kart 
W od dowodu wojskowego, v'i 
daną przez fabrykę Helntsia ; 
K unitzera. 25907 
j de de uzyc.a—=90 
Maszyny Se uzywane 
części, raperacje B-cia Birge 


Piotrkowska 82. 2662 


5 2” 

Potrzebny yada tapie 
ako-dekoracyjnego ul. Rozwi; 
dowska N 6. 26087 
htmrnhna doloe poł 
trzebne ani 

13 sankowe, Przejazd 86, m. 3 
26012 


Jota, Stanisław zagubił d% 
wód nsobisty, wydazy 
Brzezinach. | , 25393 
zale Tomasz zagubił paszf”, 

polski, wydany z gminy „p 
bocheo i kartę bortermico wan 
urlopu, wydaną w P. K. U. B 
zANy. 2502 

7 starsza, samot? 
Slużąca posztukuja zajęć 
najchętniej u jednej Osoby -es 
komencacje dobre, Bien kier 
X 43 (:zewcki sklep). KT 
For f "do aprzedania 52 25 

OT wiu pod Zglerzem. Lo 
domość w Restauracji P. 
gowsklego w Krzywia | na pois 
p. T. w Lagliewnikach, 2?! z 

7 eiodiarg i Chi 
Tapicer, plec do pią M 
potrzebni, Coglelniane + 


so” 
ając Leon magubił tymsś8", 
Z we zaświadczenie demopifi** 


cyjne. wydane w Kaora 


Redaktor odpowiedzialny PAWEŁ URBANIAK. 


ste”. 


ij 


